
T rzy lata temu na polskim rynku uka-
zał się pierwszy numer Linux Maga-
zine. Rok później zaczęliśmy wyda-

wać nowy tytuł – EasyLinux. Pora na kolejne
pismo – w 2007 roku rozpoczęliśmy wydawa-
nie magazynu „Darmowe programy” z dołą-
czoną płytą DVD.

Kilka lat temu powstał projekt Open Source
CD. Jego twórcy postanowili zebrać najbar-
dziej wartościowe i użyteczne aplikacje dla
Windows na wolnych licencjach na jednej pły-
cie CD. Miała to być forma promocji: użytkow-
nicy Windows mogli zapoznać się z Firefok-
sem, Thunderbirdem czy OpenOffice i wyrobić
sobie własną opinię na temat funcjonalności
i użyteczności aplikacji Open Source. Twórcy
projektu mieli nadzieję, że z czasem użytkow-
nicy ci zainteresują się całkowicie wolnym
i otwartym systemem operacyjnym, wypróbują
go, i być może przy nim zostaną. Nie bez zna-
czenia w tym przypadku jest obecność w syste-
mie znajomych narzędzi i aplikacji.

Po pewnym czasie na bazie wciąż powiększa-
jącego się zestawu oprogramowania projekt
ewoluował, dzięki czemu otrzymaliśmy Open
Source DVD – 1,9 GB wysokiej jakości aplikacji
Open Source dla Windows, przetestowanych,
pogrupowanych, i pokrótce opisanych. Niedaw-
no ukazała się wersja 3.0 płyty – niestety, nasta-
wiona głównie na użytkownika niemieckiego.
Postanowiliśmy więc na bazie tego projektu
przygotować polską płytę, dodając jednocześnie
wiele aplikacji, których brak w oryginale.

Czy nam się udało? Ocenią to ci z Państwa,
którzy wciąż korzystają z systemu Windows –
czy to na jednym komputerze z Linuksem, czy
też w pracy lub szkole. Prawie 4-gigabajtowa ko-
lekcja zawiera to co najlepsze w świecie Wolnego
Oprogramowania dla Windows. Oprócz polskiej
wersji OpenOffice wzbogaconej o Open Clipart
Library, na płycie można znaleźć między innymi
zestaw aplikacji przenośnych, gotowych do zain-
stalowania na zewnętrznym dysku USB czy Fire-
Wire. Jest to bardzo dobre rozwiązanie, jeśli czę-
sto podróżujemy do miejsc, gdzie nie możemy
skorzystać z Linuksa, a chcemy pracować w zna-
jomym środowisku (Firefox, Thunderbird, Ope-
nOffice, Gimp...) bez konieczności noszenia ze
sobą notebooka.

Podobnie jak twórcy projektu Open Source
DVD mamy nadzieję, że użytkownicy za-
mieszczonych na płycie programów zaintere-
sują się bliżej w pełni wolnym systemem ope-
racyjnym, takim jak np. Debian GNU/Linux,
z kilkunastogigabajtowym zestawem aplika-
cji, przy którym system z Redmond prezentu-
je się bardzo ubogo. Zależy nam jednak
przede wszystkim na tym, by przygotowany
przez nas zestaw aplikacji okazał się przydat-
ny w codziennej pracy, nawet jeśli obecnie
praca ta nie jest wykonywana pod Linuksem.

Czasopismo „Darmowe programy” mogą
znaleźć Państwo w punktach sprzedaży na te-
renie całego kraju. W imieniu koleżanek i kole-

gów z redakcji zapraszam do zapoznania się
z nim wszystkich tych z Państwa, którzy z róż-
nych powodów używają jeszcze Windows.
Oczywiście nie można pominąć też bieżącego
numeru Linux Magazine, którego temat nume-
ru powinien zainteresować użytkowników ko-
rzystających z obu systemów na jednym dysku.

Zapraszam do lektury!
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